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PRZEGLĄD MIESIĘCZNY.

Lwózu 24. listopada 1886 r.
(Zm iana w m arszałkostw ie k rajow em . —  Sejm.)

N ajw ażniejszym  w ypadkiem  te g o  
m iesiąca , ja k i zaszed ł w sp raw ach  
k ra ju  naszego  żywo do tyczących , je s t  
zm iana w kierow nictw ie najw yższej | 
naszej w ładzy  au tonom ;c z n e j, spow o­
dow ana rezy g n ac ją  M arsza łk a  k ra jo ­
w ego  D ra  Z y b l i k  i e w i cz  a. N ie 
wchodzim y w pow ody  tej re z y g n a c ji , 
ni też  rozstrząsać  m yślim y poszczególne 
m om enty , jak ie  się ujaw niły w p rze ­
b ieg u  całej akcji różnostronnej prze- 
s le n iu  m arszałkow skiem u tow arzyszą ­
cej ; k o n sta tu jem y  ty lko  f a k t , że re ­
zygnacja  D ra  Zyblikiew icza boleśnie 
d o tk n ę ła  i k ra j ca ły  1 w szystk ich , 
k tó rzy  w działalności b y łeg o  M ar­
sz a łk a  upa tryw ali ręko jm ię  podźwi- 
gn iecia  k ra ju  z u p a d k u , k tó rzy  w ysoce 
ceniąc niezw ykłe Jogo p rzym io ty  oso­
b iste  , z te g o  co zdz ia ła ł na w ysokiem  
sw em  stanow isku  snuli w idoki lepszej 
przyszłości. N ie będziem y tak że  szcze­
gó łow o  wyliczać p race  i zasługi przez 
D ra  Zyblikiew icza w ciągu Jego  m ar- 
sza łkostw a krajow i ło żo n e ; dosyć 
w spom nieć o stw orzeniu i pom yślnym  
rozw oju B anku k ra jo w e g o , o zap ro ­
w adzeniu ład u  w funduszach k rajow ych  
i w adm inistracji au tonom icznej, o 
rozwinięciu ekonom icznego p ro g ram u  
k r a ju , o stw orzeniu licznych fachow ych 
szkół przem ysłow ych  i w arszta tów  n a ­
ukow ych , o n iezw ykłej energ ji z jak ą  1 
dzierżył s te r  autonom ji k ra jo w e j, o 1 
czystym  p a trjo ty zm ie  z jak im  k iero- i

w a ł sp raw am i publicznem i. W y sta rczy  
to  do zaznaczenia , że dr. Zyblikiewicz 
d o b r z e  z a s ł u ż y ł  s i ę  k r a j o w i ,  a 
ustąp ien iem  sw em  pozostaw ił lu k ę , 
k tó rą  nie ta k  ła tw o  będzie  w ypełnić. 
O tuchę w tym  w zględzie  d o d a je  nam  
raz, zapew nienie Jego  dane  W y d z ia ło ­
wi krajow em u p rzy  pożegnaniu  G o , 
że i n adal w spierać będzie W ydzia ł 
k ra jo w y  w je g o  czynnościach i nie 
p rzestan ie  sam  dalej gorliw ie p rac o ­
wać d la  k ra ju ,  o czem na  chwilę nie 
w ątpim y, p o w tó re  w t e r n , że nowy 
M arsza łek  hr, Jan T arnow sk i s tan o w ­
cze dać m iał o św iadczen ie , iż nieod 
s tąp i od kierunku p rac  przez d ra  Z y ­
blikiewicza w y tk n ię teg o  , a z różnych 
s tro n  zaznaczają p raw ość je g o  c h a ra ­
k te ru , je g o  w yrobione zasady , g o rąc y  
p a tr jo ty z m , spoko jny  a  w y traw ny  sąd  
zdrow y o sp raw ach  publicznych i w y­
trw ało ść  w pracy . B y łyby  to  rzeczy 
wiście ręk o jm ie , iż iako  najw yższy 
urzędnik  autonom iczny w stąp i w ślady  
sw ego  poprzedn ika.

S e j m  nasz zebrać się m a w 
pierw szych dniach g ru d n ia  i z p rzerw ą 
św iąt B ożego N arodzen ia  obradow ać 
do początku  lu tego .

S Ą D O W N I C T W O .

K o n f i s k a t a ,  
numeru 19. „Urzędnika i Praw nika"

z dnia 10. października 1886 r.

W  num erze 20 pism a podaliśm y 
w «P rzeg lądzie  m iesięcznym * w iado­
m ość, że są d  k ra j. zniósł konfiskatę  
num eru 19, o ile ona odnosiła  się do 
a rty k u łu  pod  nap . : *■N asze sądow ni-

I c tw o* , uznając, że tak o w y  nie zaw iera 
znamion z §. 300 k. k. i że od  cej 
części uchw ały  odw o ła ła  się p ro k u - 
ra to r ja .

O becnie je s te sm y  w przyjem nem  
położeniu, donieść, że ck. wyższy S ąd  
k ra jow y  po tw ierdził uchw ałę sądu  k r a ­
jo w eg o , w edług  zaw iadom ienia, k tó re  
tu ta j poda jem y  :

Załatwiając spraw ozdanie c. k. Sądu 
krajow ego we Lwowie z dnia 22. paździer­
nika 1886 r. 18244 w sprawie konfiskaty 
czasopism a „U rzędnik w połączenia z P ra ­
w nikiem " z pow odu zażalenia c. k. proku- 
ratorji państw a przeciw orzeczeniu c. k 
Sądu krajow ego z 22 . października 1886 r.
1. 18244 w ustępie odnoszącym  się do nie- 
potwierdzenia konfiskaty a rtyku łu  pod napi­
sem : „Nasze sądow nictw o." K raków  dnia
2 . października 1886 r. Ni. 19 czasopisma 
„U rzędnik w połączeniu z P raw nikiem " — 
postanow ił c. k. Sąd krajow y w yższy po 
wysłuchaniu c. k. N adprokuratora Państw a 
zażalenia tego nic uwzględnić i zaczepioną 
uchw ałę jak o  praw nie uzasadnioną z a ­
twierdzić.

O tej uchwale c. k. wyższego Sądu 
krajow ego z dnia 2. listopada 1886 r. I 
26559  powiadamia się W P ana

Lwów dnia 10. UsWpuda.
Poglies n.jp.

W śla d  za tem  poda jem y  pon 'żej 
w ca łe j osnow ie ów p ierw otn ie  nam  
skonfiskow any a rty k u ł.

Co do d ru g ieg o  a rty k u łu  pod  nap.: 
« P re te ro w a n ia i, za k tó ry  nam  również 
num er 19. skonfiskow ano, odby ła  się 
dziś w sk u tek  wniesionej przez nas 
opozycji przeciw  uchw ale sądu  k ra j. 
z dnia 22. październ ika 1886 r. 1. 18244, 
za tw ierdza jące j co do te g o  a r ty k u łu  
konfiskatę , ro zp raw a  jaw n a , p rzy  k tó ­
rej imieniem redakcji b ron ił a rty k u łu  
inkrym inow anego adw  d r. C zem eryński.
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T  rybunał w y d a ł w yrok  z r t o s z  ą c y  
konfiskatę, d la  b rak u  znam ion z §. 300 
k. k. O d  w yroku te g o  P ro k u ra to rja  
się od w o ła ła .

Nas/e Sądownictwo.
K rakóiv  d. 2. październ ika 1886.

L . T. O d  lat wielu służycie wiernie 
waszej dew izie: «U rzędnik  i P raw nik* , 
to  mnie więc pow oduje, iż praw ie do 
k ażd eg o  num eru ja k o  szerm ierz p raw  
urzędniczych w dziennikarstw ie pol- 
skiem  pospieszam  z p rzy łączeniem  fa­
k tów  d rastycznych  podkopu jących  
szczególnie p o w ag ę  niezaw isłem  się 
m ieniącego sądow nictw a au s try ja c k ie g o  
w Galicji. I

D o  licznych fak tów  rażących  w y­
m iar spraw iedliw ości na  w łasnych  
u rzędn ikach  sędziow skich, a  co do k tó ­
rych  radzibyśm y, aby  choć w ten sp o ­
sób doszły  p rzed  cesarsk i tron  w W ie­
dniu, p rzy b y ły  dw a nowe.

I ta k  po 43 la tach  niestrudzonej 
i n ieskazitelnej służby , wiernej tej zie­
mi polskiej a  szczerej w u sługach  d la 
m onarchy , p o d a ł się, znękany  p racą , 
o przeniesienie w s ta ły  s tan  spoczynku 
ra d c a  ape lacy jny  p. T e o d o r  K uszpe- 
oiński. S łużba  je g o  i u rzędow anie b y ły  
czyste ja k  k ry sz ta ł, ja k o  po lak  mimo 
przeszkody  w ynikającej z narodow ości 
osiągnął p rzed  la ty  10 stanow iska  radcy  
ape lacy jn eg o , a za tem  w ysokiej rang i 
zasłużonej sum ienną p racą  zapobie  
gliwością. I cóż na to  powie św iat 
urzędniczy, iż sędzia  tej praw ości i 
m iary  spensjonow any zo s ta ł bez udzie­
lenia jak iegoko lw igk  odszczególnienia, 
czyto  o rd eru , sz lachectw a czy też 
innego odznaczenia, a  naw et jak ieg o -

S tatystyka pijaństw a 
w  G a l i c j i  i B u k o w i n i e

według urzędowych wykazów zestawił 
D r. W incenty Tarłowski.

(Ciąg dalszy).

L iczba u karanych  w pojedynczych 
pow iatach  nie d a je  w yobrażen ia  o 
stopniu  g rasu ją ce g o  op ilstw a. D o k ła ­
dniejsze m ożna powziąć w yobrażenie  
o tej kw estji z porów nania cyfry u k a­
ranych  za p ijaństw o z liczbą m ieszkań­
ców. b io rąc  za po d staw ę  szczegółow y 
w ykaz zaludnienia pojedynczych o k rę ­
gów  i pow iatów  w edług  konskrypcy 
z roku  1880, zamieszczony w XI. tom ie, 
1. zeszycie »A ustrjack iej S ta ty styk i*  
—  znajdujem y co następu je .

I ko lw iekbądź na jd robn iejszego  uznania. 
! A le co go rzej jeszcze, to  fak t d o ty ch ­
czas n iebyw ałe j bezw zględności, gdyż 
s ta ło  się (pocieszam y się, że w czasie 

| niebytności p. p rezy d en ta ), iż p. Ku- 
szpecińskiem r. ja k b y  woźnem u lub dy- 
etarjuszow i, w dniu 30. w rześnia p rze ­
niesionem u w stan  spoczynku, z tym  
sam ym  dniem  zam knięto  d o d a te k  a k ty -  
w alny, aczkolw iek o ddan ie  ak tó w  służ­
bow ych n as tąp iło  dop iero  w pierw szych 
dniach października. D o d a te k  a k ty - 
w alny przeznaczony je s t  na  pom ieszka­
nie; a  wszakżeż p ro sty  posiadacz 
ziem ski odp raw ia jąc  sw ego  ekonom a, 
pozostav .ia  mu pom ieszkanie, o p a ł 
i św ia tło  na d łuższy p rzec iąg  czasu, 
zanim  tenże znajdzie odpow iednie um ie­
szczenie Czy zasłużony ty lo letn i u rzęd- 

I nik państw ow y naw et tak ie g o  nie m a 
doznać trak to w an ia , jak ie g o  doznaje 
ekonom  od  sw ego  służbodaw cy ? Z daje  
sie nam , że g d y b y  fak t ten  doszed ł 
do w iadom ości N ajjaśn iejszego  Pana, 
nie bardzo  będzie O n zań wdzięczny 
w ykonaw com  swych dobro tliw ych  za­
m iarów . Bądź co bądź  niecha, p rzy ­
najm niej niniejsze u z n an ie , p rzez p o d ­
w ładnych i ko legów  m ocno od żute, 
zastąp i panu K uszpecińskiem u uznanie 
do tychczasow ego  sw ego  przełożeństw a.

D rug i fa k t je s t  n a s ię p u ją c y : A d- 
ju n k t sądow y p. D r. R om an W itski, 
syn ongi n a d e r  pow ażanego  ad w o k a ta  
w K rakow ie , m łodzieniec wielKich na- 
dzieji, zo s ta ł nieszczęściam i familijnemi 
do te g o  stopn ia  p rzygnęb ionym , iż 
p o p a d ł w rodzaj zadum y, chodził o sa ­
m otniony, stron ił od ludzi, o dda ł się 
ty lko  czytaniu książek i ak tów . Był 
to  u rzędn :k p racow ity , w ielce praw y 
oczy tany , zdolny. N ieszczęściem  je g o  
całem  by ło , iż p o p ad a jąc  w zadum ę 
częstok roć  a k ta  zarzucał, jakko lw iek

W  zachodniej G a lic ji, liczącej 
2,019 402 m ieszkańców , u k aran o  w roku  
1882 za w ykroczenia przeciw  ustaw ie 
z d. 19. lipca 1877 Nr. 67. D z pr. p. 
og ó łem  8.238 osob *) — a  zatem  jed e n  
u k aran y  p rzy p ad a  na 245 m ieszkańców , 
opuszczając ułam ki.

W  w schodniej G a lic ji, liczącej 
3.939.505 m ieszkańców  u karano  w tym że 
roku  ogółem  11.534 osób  a  zatem  
1 ukarany  p rzy p a d a  na 341 m ieszkańców

W  Bukowinie k tó ra  po siad a  571.671 
ludności u k aran o  ogó łem  1 738 osób  — 
a  za tem  p rzy p ad a  jed en  u k aran y  na 
329 m ieszkańców .

*) C yfrę  tę  bierzem y z zestaw ien ia  szczegółow ego 
w ykazu ukaran y ch  ta k  ja k  ją. urzędow e spraw ozdanie 
na str. 201 podaje . Pogodzenie te j cyfry z inną (9.5S2) 
w po rów naw czem  zestaw ieniu , z sześciu lat w ogólnej 
części sp raw o zd an ia  na str. L II . w ym ien io n e j. p o zo ­
staw iam y urzędow em u spraw ozdaw cy .

mimo to  sp raw y  przydzielane mu z dnia 
na  dzień op raco w y w ał szybko, dobrze  
i sum iennie, a  szczególnie zaw iłe soisy 
a k t  w y m ag a jące  zastanow ien ia  i g ł ę ­
bokiej w iedzy praw niczej. O tóż  przed  
kilku tygodniam i sędzia  ten , znękany 
losem , zaw ezw any do p rezyc jum  sp o ­
w odow any zosta ł, ab y  się p o d a ł p ro ­
toko larn ie  do em ery tu ry  z w ym iarem  
za la t  15, a  za tem  w 3/8 częściach p łacy , 
aczkolwieic liczył la t  służby  blisko 19, 
a  n ad to  p rzysług iw ało  mu praw o  cho 
roby  przez jeden  rok , a  ludzkość n a ­
k azyw ała , dozwolić mu by d o c iąg n ą ł 
choćby do po łow y e m ery tu ry  t. j. do 
20 la t  służby. S ędzia  ten  p o b ie la ją c  
w czynnej służbie 1600 złr., m a obecnie 
żyć z p łacy  486 złr. rocznie i być p o ­
m ocą rodzinie ! F a c ta  loąuun tu r.

P rak tyka  sądowa.

Z asady orzeczeń  najw - T ryb u n ału  sąd .

Z  postępowania sadowego.

165. [Do §. 9. noweli proces, z 16. maja 
1874. Nr. 69 dz. p r . p ] ,  — Podania o zwłokę 
po upływie terminu otwartego wniesione na­
leży bez skutku zwrócić, jeżeli równocześnie 
przeciwnik wniósł podanie w którem domaga 
się prekluzji term inu, ponieważ tenże wniesie­
niem tego podania wyraźnie dał do poznania , 
iż nie zezwala na dalsze odroczenie terminu.— 
(Orz. n. Tr. s. z 24. września 1885 roku
1. 5637 — Prz. s. i a. Nr. 36 z r. 1886).

166. [Do §. 17. now, proc.] —  Przeciw 
wyrokom przedstanowczym wykluczone są ape­
lacje, nie zaś zażalenia na nieważność. — 
(Orz. n. Tr. s. z 9. czerwca 1886 r. 1. 6614. 
— J u r  BI. n. 30 z r. 1886.).

167. [Do §. 24 i dl now. pr.]. — Strona 
sporująca prowadząca dowód ku wiecznej pamięci 
winną jes t, chociażby dowód w toku sporu 
był prowadzonym, zwrócić stronie przeciwnej 
koszta z prowadzenia dowodu wynikłe, ma 
zaś prawo likwidowania takowych przy ukon-

W schodnia  G alicja  odznacza sie 
p rze to  ogólnie b io rąc  w strzem ięźli­
wością.i/

Biorąc na  uw agę każdy  o k rę g  s ą ­
dow y z osobna okaże się . że j e d e n 
u k a  r a n y  w roku  1882 p rz y p a d a ł:

W  z a c h o d n i e j  G a l i c j i .

W  o k ręg u  krakow skim  na 165, 
N ow o-S ądeck im  na 210, T arnow sk im  
na 293, W adow ickim  na 297, Rzeszow ­
skim  na 385.

W w s c h o d n i e j  G a l i c j i .

W  o k ręg u  Przem yskim  na 224. 
Lw ow skim  na 256, S am borsk im  na 
321, K ołom yjsk im  na  341, Złoczow skim  
na 470 , T arnopo lsk im  na 546. S tan i­
sław ow skim  na 652.
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czeniu sporu głównego. — (Orz. n. Tr. s 
z 21. listopada 1883 r. 1 13418. — Pravnik 
cz. str. 348 z r. 1886).

1C8. [—]. — Koszta sporu ubocznego o 
wniesienie nowości należy stronie takowy wy­
grywającej pizyznać zaraz bez wyczekiwania 
wyniku sporu głównego, ponieważ przepis §. 24. 
now. proc. według §. 534 gal. proc. cyw. także 
do sporów ubocznych ma być zastosowanym — 
(Orz. n. Tr. s. z 30. marca 1886 r. 2146.— 
Prz. s i a. N. 24 z r. ] 886).

169. [—]. — Gdy postępowanie jako 
nieważne zuiesiono (ponieważ pozwu nie dorę­
czono prokuratorii skarbu, jako do zastępstwa 
strony pozwanej jedynie powołanej), a żadna 
strona nie żaliła się na nieważne postąpienie, 
koszta wzajemnie znieść należy, ponieważ 
przez to obie strony winę ponoszą w nieważności 
postępowania. —  (Orz. n. Tr. s. z 6. kwietnia 
1886 r. 1. 4123. — Ger. Ztg. n. 24 z r. 1886)

170. [—].■ — Nie zachodzi żaden spór 
uboczny, gdy A. zgadza się na żądanie B. 
złożenia kaucji aktorycznej. B. nie ma tedy
prawa żądania zwrotu kosztów. — (Orz. n.
Tr. s. z 28. kwietnia 1886 r. 1 4910. —
Pravnik cz str. 458 z r  1886).

171. [—]. — Chociażby (wskutek odstą­
pienia od pozwu) nie było poprzód postępowa­
nie kontradyktoryjne przeprowadzonem, to 
jednak stron ie , która w sporze wniesiony re- 
kurs wygrywa, należy w rozstrzygnieniu 
onegoż przyznać koszta reku rsu , jeżeli nie 
rozchodzi się li tylko o zarządzenie do kiero­
wnictwa sporem się odnoszące. — (Orz. n.
Tr. s. z 11. maja 1886 r . 1. 5663. —  Ju r. 
Bl. n 30 z r. 1886).

172. [—]. — Sędzia do ustanowienia wa­
runków przymusowej przedaźy z urzędu jest 
powołanym. Ztąd też przepisy §§. 24. i 26. 
now. proc. nie mają zastosowania do kosztów 
rekursów ,które w tym względzie przez intereso­
wanego w tern wierzyciela hip. lub do służebności 
uprawnionego zostały wniesione. — (Orz. n. 
Tr. s. z 12, maja 1886 1. 5412. — Spr. pr. 
str. 264 i 267 z r. 1886).

Do postępowania sumarycznego.

173. \Do §§. 7. i 39. post. sum,.]. — Po­
stanowienie dekr. nadw. z 6. sierpnia 1789 
Nr. 1041 Zb. pr s..[według którego przy roz­
strzygnieniu Sj/Oru nie należy uwzględniać ze-

W  B u k o w i n i e .
W o k ręg u  Czerniow ieckim  na 329 

m ieszkańców .

Powiaty sądowe.
Jeden  u k a ran y  p rz y p a d a ł w r. 1882.—

W  Zachodniej Galicji.

1. W  o k r ę g u  k r a k o w s k i m ,  
w pow iecie P odgórsk im  na 65 m iesz­
kańców , k rakow skim  na 71, K rzeszo­
wickim na 103, I.iszki 167, Chrzanów  
241, N iepołom ice 263, W iśnicz 272, 
B rzesko 290, Bochnia 300, Skaw ina 
331, R ad łó w  726, W ieliczka 11.045 (!) 
D obczyce — , W ojnicz — .

2. W  o k r ę g u  N o w  o-S  ą  d  e c k  i m 
K rościenko  4 9 , K ryn ica 78, S tary - 
Sącz 146, L im anow a 154, G orlice 187,

znania św iadka, którego przesłuchania zrzekł 
się dowód wprowadzający, stosować należy 
także w postęp, sumarycznem. -  (Orz. n. Tr 
s. z 12. grudnia 1884 r. 1. 13618. — Spr. 
pr. str. 260 i 267 z r. 1886).

174. [Do §. 32. post. sum],  — W spo­
rze przeciwko erarjum przeprowadzonym wska­
zujący skarbowi przysięgę, oznaczyć ma ową 
osobę, która za erarjum przysięgę ma wyko­
nać , a osoba ta musi ze stanowiska swego 
urzędowego do strzeżenia interesów skarbu 
być powołaną, a nadto być w możności dojścia 
do wiadomości o faktach, które stanowią temat 
przysięgi. — (Orz. n. Tr. s. z 27. paździer­
nika 1885 r 1. 11596. — Pravnik cz. str. 
410 z r. 1886).

175. [Do §. 37 post sum.]. — W razie 
odkażania przysięgi stanowczej kuratorowi po 
myśli §. 37. ustępu 2. post. sum. wskazanej, 
mający ją  sobie odkażaną przysiądz ma, że ^od­
pis wystawcy według najlepszej swej wiedzy 
i sumienia za prawdziwy uważa. — (Orz. n. 
Tr s. z 3. marca 1885 r. 1. 320. — Ger.
H. n. 27. z r. 1886.)

A D M I N I S T R A C J A .

0 zapomogach i remimeracjach.

Znanem jest powszechnie, że urzęd­
nikom przedsiębiorstw handlowych i prze­
mysłowych od dłuższego już czasu 
udzielane bywają tantjem y od czystego 
dochodu, premje s ta l- lub zmienne.

T antjem a daw aną bywa także w t a ­
kiej formie, że niektórzy przedsiębiorcy 
urzędnikom swym li tylko za pewną 
m iarę skuteczności ich specjalnej czyn­
ności obok stałej płacy dają wyna­
grodzenie , według stopy oznaczonej 
z góry wymierzone. Tę formę tantjem y 
nazywają z reguły ,,prem ją.a U  wielu 
jest także zwyczaj, że, również z mocy 
umowy, urzędnikom swym. zwykle przy 
zmianie roku , w ypłacają jako  dowód 
swego uznania gratyfikacje, przeważnie 
w wysokości płacy miesięcznej.

C iężkowice 195, G rybów  3 4 0 , N ow y- 
Sącz — , N ow y T a rg  — .

3. W  o k r ę g u  R z e s z o w s k i m  
T yczyn 135, S trzyżów  193, R ozw adów  
271, N isko 318, T a rn o b rz e g  395, K o l­
buszow a 442 , Ł a ń c u t 572, G łogów  
647, Sokołów  695, U lanów  702, R ze­
szów 811, P rzew orsk  818, L eżajsk  1005.

4. W  o k r ę g u  T a r n o w s k i m  
B rzostek  60 , Jasło  166, F ry sz tak  
232, Pilzno 244, R opczyce 319, T u ­
chów 367, T arnów  411, R adom yśl 582. 
D ęb ica  739, M ielec 749.

5. W  o k r ę g u  W a d o w i c k i m  
W adow ice 127, A ndrychów  142, K a ł­
wa rj a  169, Siem ień 184, M yślenice 184, 
M ilówka 332, Jo rdanów  5 7 0 1 Żywiec 
837, B iała — , K ę ty  — , M aków  
Oświęcim  — .o

Udzielanie tantjem y lub prdffiji bywa 
zwykle czemś w ięcej, aniżeli prostym 
aktem  uprzejmości.

Kto pewną czynność załatw ia, może 
to uczynić w sposób nader różny i z na­
der różnym skutkiem. Gorliwość w peł­
nieniu obowiązku, poczucie obow iązku, 
często są przym iotami względne; wartości 
i pojęciami e lastycznem i, z kąd tedy 
i świadczenia nie dadzą równo się 
oszacować. Leży to już w zwyczajnej 
naturze ludzk ie j, że kto za zapłatę 
najem ną lub płacę p ra c u je , zadanie 
swoje dzienne z reguły tak  tylko wyko­
nywać będzie, iżby nie mogła mu być 
odjętą lub ukróconą jego zap ła ta  lub 
płaca. Ludzie, którzy l i  t y l k o  z p o ­
c z u c i a  o ń o w i ą z k u  zawsze z całym  
wysiłkiem swych sił duchowych i fizycz­
nych prace swe w ykonują, należą już 
rzeczywiście do wyjątków. Głównym mo­
tywem więcej wytężonej czynności jest 
ambicja, dążenie do awansu i do wyższego 
dochodu u tych. którzy wskazani są na pe­
wną z góry ściśle określoną drogę swego 
pochodu. Rzadziej jeszcze zachodzi w y­
padek, że nawet wierni swym obowiąz­
kom pracow n.cy umysłowi z czasem 
nie zm niejszają swego w pracy wytę­
żenia, jeżeli świadczeniom ich me to w a ­
rzyszy odpowiednie uznanie. Z tego też 
słusznego zapatryw ania wyrobiła się 
powszechnie śród zajm ujących się inte­
resam i idea tantjem y lub osobnego 
prem jow ania, i ż pożądanym skutkiem  
urzeczywistnienia dostąpiła.

Podobna staranność istnieje także 
w A ustrji, tak  jak  w innych państw ach, 
gdzie urzędnikom państwowym przy­
znawane bywają takiego rodzaju uzna­
nia i dobrodziejstwa.

Co do sposobu użycia kwot rok 
rocznie na rem uneracje i zapomogi pie­
niężne preliminowanych, zachowane być

W  Wschodniej Galicji 

p rzy p a d a ł jed en  u k a ran y  w roku  1882.

1. W  o k r ę g u  L w o w s k i m ,  w po ­
wiecie C ieszanów  na  95 m ieszkańców, 
Ż ółkiew  120, M osty  135, N iem irów  165, 
K ulików  166, Janów  209, L ubaczów  
227, Szczerzec 269, R aw a  270, Uhnów 
273, G ró d ek  366, Lw ów  4 0 9 , Sokal 
477, Bełz 569, W inniki 662.

2 W  o k r ę g u  K o ł o m  y j  s k i m  
K u ty  117, O bertyn  204, K ossów  228, 
Gw oździec 274, Peczeniżyn 303. K o ło ­
m yja 449, H o ro d en k a  555, Sniatyn  - , 
Z ab ło tó w  — .

3. W  o k r ę g u  P r z e m y s k i m  
K rakow iec 60, Jaw orów  66, L u tow iska  
114 , P rzem yśl 141, D obrom il 146, R y ­
m anów  165, N iżankow ice 187, L isko



mają według norm w Alistaji obowią­
zujących następujące zasady:

1. Spraw ow anie, choćby odznacza- 
czające s ię , zwykłych z obowiązku 
urzędowego płynących usług nie nadaje 
praw a do pieniężnego wynagrodzenia.

2 . Świadczenie wtenczas tylko na 
nagrodę zasługuje, gdy przez takowe 
urosła dla państw a nadzw yczajna od 
działalności urzędnika zależna korzyść, 
lub gdy, przez dłuższy czas trw ając, połą­
czone było z nadzwyczajnem  natężeniem.

3 . K w ota w ynagrodzenia zależną jest 
od wielkości wynikłej dla państw a ko­
rzyści albo spowodowanego zaoszczę­
dzen ia , od czasu przez który trw ało 
nadzwyczajne zajęcie, jak też od reszty 
stosunków nagrodzić się mającego, przy- 
czem jednak nie należy przeoczyć cią­
żącego na urzędniku obowiązku poświę 
cenią wszelkich swych sił państw u, 
k tóre daje mu jego utrzym anie; przy 
zastępstw ach zaś zaoszczędzenie opró­
żnionej płacy samo przez się nie może 
być uważane za powód do wynagrodzenia.

4 . Pod względem z a p o m ó g  pie­
niężnych obowiązywać ma zasada, te 
przy podaniach o zapomogę nalegać 
należy na wiarygodny dowód w ypadku 
słabości lub nieszczęścia i zapomoga 
uw ażaną być m a jako  ułatw ienie, nie 
zaś jako  zupełny zw iot wydatków, że 
wreszcie wcale nie m ają być uw zglę­
dniane wydatki zaszłe już na dłuższy 
czas przed wniesieniem podania, jftk też 
na nieznaczne słabości i drobne wydatki 
które zali czkami na p łace mogą być 
pokryte.

5. W ynagrodzenia i zapomogi z re­
guły w ciągu roku raz tylko, w wy 
padkach zaś zasługujących na szcze­
gólne uwzględnienie także kilka razy, 
z tern jednak  ograniczeniem  m ogą być 
udzielone, iżby przez to fundusz na nie

201, Ż m igród  223, B ircza 243, Bali­
g ró d  250, U strzyk i do lne 271, D uk la  
281, S ądow a W isznia 321, M ościska 
332, D ubiecko  513, S anok  533, K rosno  
6 0 8 , Brzozów 641, S ien iaw a 1.279, 
R adym no  1.444 5 B ukow sko 2.928,
Ja ro sław  — .

4. W  o k r ę g u  S a m b o r s k i m  
Ł ą k a  72, R udki 113, K om arno  127,
K ałusz  247, S ra rem ias to  265, W ojn i- 
łów  266, D olina 293, S ta ra só l 297,
S am b o r 330, T u rk a  378, Bolechów  
522 , R ożniatów  546, Skole  554 , B o- 
ryn ia  501, S try j 585, Z uraw no 683,
M ikołajów  713, Żydaczów  898, D ro ­
hobycz 1062, M edenice 1.180. P o d -  
buż 1.199.

5 . W  o k r ę g u  S t a n i s ł a w o ­
w s k i m  D e la ty n  235 , N adw orna  4 3 5 ,

przeznaczony me zcstał narażonym  i by 
łączna ich kw ota u podrzędnego u rzęd ­
nika nie przenosiła kwoty 80 do 100 zł.

N iestety jednak nie postępuje się 
ściśle według litery  i ducha tych norm, 
a udziela się z jednej strony za wiele 
z drugiej za mało. Ja k  we wszystkiem 
tak i pod tym względem zachowuje się na­
der często stanowisko K tylko podmiotowe 

bierze się nie rzadko za podstawę 
ocenienia osobiste sprzyjanie lub nie­
chęć, przez co osiąga się skutek wprost 
przeciwny, udarem nia się cel właściwy. 
Jeżeli przy udzielaniu rem uneracyj i za­
pomóg bez uprzedzenia m a się postę­
pować, to należało szczególnie co do 
pierwszych, ściślej i prawdziwiej oceniać 
wszelkie świadczenia poszczególne i 
każde świadczenie więcej według rze­
czywistej zasługi wynagra&zać. Każdego 
urzędnika na to należałoby naprowadzić, 
by obowiązki swego zawodu w ypełniał 
z ochotą, przywiązaniem i zrozumieniem, 
nigdy "zaś wskutek przym usu zew nętrz­
nego, w skutek nie zasłużonego upośle­
dzenia ; przyzwyczai się on daleko prę­
dzej do spotęgowanej czynności, gdy za­
chodzić będzie stosowniejsze i spraw ie­
dliwsze traktow anie, prawdziwsze oce­
nianie przy udzielaniu zapomóg i re- 
m uneracyp

W ydaje się to nam  nader nagannem . 
gdy udzielane bywają rem uneracje k i l ­
k a k r o t n i e  t y m  s a m y m  o s o b i ­
s t o ś c i o m  z pominięciem innych za­
równo do tego dążących; gdy  znaczniej­
sze zapomogi daw ane byw ają tam , gdzie 
według osobistych lub służbowych sto­
sunków żadne wyższe nie zachodzą 
względy, a innych zbywa się najdro- 
bniejszemi kw otam i wcale nie licującem i 
z potrzebą faktycznie istniejącą; gdy 
urzędników o wyższym dochodzie ob­
dziela się z odnośnego funduszu kwotą

—  172 —

Halicz 485 , S tan isław ów  6 2 8 , T łum acz 
6 4 9 , T yśm ien ica  6 9 1 , B ohorodczany  
70 4 , Buczacz 842, P o to k  z ło ty  1.7 2 4 , 
M onaste rzyska  — , S o ło tw ina  — .

6. W  o k r ę g u  T a r n o p o l s k i m  
G rzym ałów  237, Borszczów 259, W i- 
śniow czyk 332 , C zortków  3 4 0 , T łu s te  
4 4 9 , Zaleszczyki 551, N ow e sio ło  612, 
T arn o p o l 655 , M ielnica 6 8 8 , H usiatyn  
78 2 ,  T rem bow la  9 4 8 , K opeczyńce 
1.0 19 ,, Budzanów  1.0 2 7 , S k a ła t  1 3 3 8 , 
M ikulińce 1 4 9 6 , Z baraż  — .

7. W  o k r ę g u  Z ł o c z o w s k i m  
R adziechów  191, B"zeżany 271, P rze­
m yślany  317, B ursztyn 331, P odhajce  
392, R o h a ty n  411, Złoczów 442 , Busk 
459 , K am ionka S trum iłow a 505, 
B ob rka  514, G liniany 517, Z borów  
580, K ozow a 620, O lesko  819, Załoźce

procentową do tegoż dochodu zastoso­
waną, ukrócając przez to innych go­
dniejszych. W ydaje się nam  także zupeł­
nie nieusprawiedliw ionem , gdy adm ini­
strac ja  państw owa w rubryce zapomóg 
i rem uneracyj nauer niedostateczne po­
daje środki i gdy w odnośnych kwotach 
budżetem przew idzianych, konstytacyj- 
nie przeprowadzonych i dozwolonych, 
czynione bywają oszczędności, lub gd' 
w ciągu pierwszej połowy roku rozdziela 
się odnośną kwotę sumarycznie, a z n a ­
dejściem zimy szczupła tylko reszta do 
rozdzielenia pozostaje. Tak n. p. dla 
pewnej poszczególnej- całą m onarcbję 
obejmującej a num erycznie bardzo znacz­
nej korporacji przyzwolono na rem une­
racje i zapomogi pieniężne kwotę zwyż 
50.000  złr., z tego zaś w pierwszem 
półroczu zwyż 42.000  złr. wydano, 
tak , że na drugie półrocze tylko 5000  zł. 
przypadło, z czego znów ze względu na 
system oszczędnościowy li tylko bardzo 
m ały  pozostał ułam ek, tak , że w n a j­
rzadszych jedynie w ypadkach do tego 
źródła pomocy uciec się można.

To też do wszystkich w tym w zglę­
dzie decydujących czynników naglącą 
zanosimy prośbę, by starali się o to, 
iżby na rem uneracje, szczególnie zaś na 
zapom og’ pieniężne, znaczniejsze wyzna­
czano środki, by nieuii urzędnikom  pań­
stwowym, którzy bezwinnie w niedosta­
tek  popadii na czas przyjść z pom ocą; 
iżby szczególnie urzęd. trzech ostatnich 
klas rangi wyższych zapomóg, aniżeli do­
tąd są w zwyczaju, udzielano, izby p rz /tem  
li tylko rzeczywiste stosunki m acerjalne 
uwzględniano, a co do rem uneracyj li 
tylko praw dziw e zasługi po myśli poda­
nych norm  miano na uwadze, wszelkiego 
zaś rozgoryczania starannie unikano.

B  Z.

8 4 7 , Ł o p a ty n  1 0 4 1 , C hodorów  1.0 4 6 , 
B rody  — .

W  Bukowinie

p rzy p ad ł jed en  u k a ran y  w roku  
1882, w pow iecie D o rn a -W a tra  na  96 
m ieszkańców, Putilla 153, K im polung 
174 , S e re t  191, G urahum ora  212 , W y -  
źnica 28 0 , Suczaw a 325 , S tarozyn iec  
3 7 1 , Z astaw n a  3 8 5 , C zerniow ce 4 0 7 , 
S o lka  482 , R adow ce  5 3 5 , S a d a g ó ra  
619 , K ocm ań 1063, S tan es tie  1.555 .

(Dok. nast.)



Normalja administracyjne.
O paszportach i legalizacji tychże jako też 

innych dokumentów za granicą.
(Dokończenie)

Rewizja paszportów podróżujących do Tunis.
Reskrypt c. k. Ministerstwa spraw we- 

w nętrzuych z dnia 28. czerwca 10187, obv. 
okólnikiem c. k. Namiestnictwa z dnia 3. lipca 
1879 1. 5521 pr.

Według’ relacji c k. generalnego Konsu­
latu w Tunis z dnia 29. maja 1879 1. 10 na 
desłanej c. k Ministerstwu spraw zewnętrznych 
zarządził tamtejszy Rząd ze względów na bez­
pieczeństwo publiczne rewizję paszportów po­
dróżujących do Tnnisu. Rewizja paszportówj 
będzie przez urzędnika tego Rządn w Golecie 
przedsiębraną Zarządzenie to obowiązuje od 
12. maja 1879 r.

Wydając karty legitymacyjne osobom, 
które nie używają pełnych praw obywatelskich, 
należy postępować według §. 15. wspomnianego 
obwieszczenia. Osobom, których prawo podró­
żowania policyjnemi lub sądowemi zarządzenia­
mi jest ograniczonem, można z uwzględnieniem 
celu podróży wj stawiać odpowiedne certyfikaty 
stosnjąc się ściśle do obowiązujących przepisów 
ustawy w myśl instrnkcji przez Ministerstwo 
spraw wewnętrznych do c. k. Namiestnictw w 
dniu 6. marca 1857 1. 1938 wydanej i pou­
czającej o wykonywaniu cesarskiego rozporzą­
dzenia z d. 15. lutego 1857, N. 31. dz. pr. p. i 
iOzp. minist, z d. 15. lut. 1857, Nr, 32 Dz. u p.

Gdy w obec tego drnuowanie blankietów 
na paszporty do użytku w kraju ntrzymanem 
zostaje, przeto blankiety paszportów do podró 
ży za granicę w przyszłości wyrazów „dla za 
granicy" mieścić nie będą

O kartach pobytu w Rumunii.

Obcy nie wypełniający przepisanyeh warunków 
będzie jako osoba nie mająca legitymacji 
uważany.

postanowienia tego artykułu nie mają za­
stosowania do fnrmanów i obcych z obszaru 
pogranicznego, którzy przekraczają codziennie 
granicę za pozwoleniem na kilka dn{ ograni- 
czonem i którzy są obowiązani do powrotu 
przed upływem czasu w ich pozwoleniach uwi­
docznionego.

0  manipulacji przy wmawaniu paszportów 
a mianowicie o sprawdzaniu tożsamości osób

ubiegających się o paszporty.

Okólnik c k. Namiestnictwa z dnia 12go 
sierpnia 1880 1 8131 pr

Z powodu specjalnego wypadku chcąc tu
1 owdzie istniejącej wadliwej manipulacji przy 
wydawaniu paszportów tamę położyć, zarządzam 
co następuje:

1 . Przedewszystkiem stanowczo zaniecha- 
nem ma być na przyszłość wydawanie lub 
przedłużanie - paszportów bez sporządzenia 
na to aktu. A kt ten stanowić będzie albo 
odnośnie podanie, albo gdyby kto ustnie o w y­
danie lub przedłużenie paszportu upraszał, od­
powiednie przypomnienie urzędowe.

2. W szystkie ekshinity w sprawach pa 
szportowych mają być przechowywane, a nu­
mery ekshibitów nwidoczuiane w księdze pasz­
portowej w rnbryce „uwaga“ przy odnośnej 
pozycji.

Obowiązkiem starosty będzie czuwać nad 
tern, aby wszystkie rubryki księgi paszporto­
wej jak  najdokładniej były wypełniane.

Dokumenty podróżne i legitym acyjne, 
które poprzednio tej samej osobie wydano, 
a które, jak  to samo z siebie w ynika, przy 
wystawieniu nowego paszportu odebrać jej n a ­
leży, winne być przechowane w odnośnym akcie.

Szczególną zwracać należy uwagę na t o , 
aby przy wydawaniu paszportu tożsamość osoby 
nie ulegała najmniejszej wątpliwości. — W tym 
celu należy czuwać nad tern i urzędnikowi 
załatwiającemu sprawy paszportowe stanowczo 
polecić, aby p-zy wydawaniu paszportów jak 
najściślej badał tożsamość osoby, miejsce za 
mieszaania i przynależność petenta, niemniej 
te ż , by postępował jak  najskrupulatniej przy 
umieszczaniu w paszporcie opisania osoby.

Do odbierania wystawionych paszportów 
nie należy bez wyjątku żadnych przypuszczać 
prywatnych pośredników, lecz wydawać je do 
rąk własnych petenta, przy czen. również toż­
samość osoby ma być stwierdzoną, a petent 
ma w obecności urzędnika podpisać się na pa­
szporcie w właściwem miejscu.

Sprawdzenie tożsamości osoby i sposób , 
w jaki to uskuteczniono, winien urzędnik, 
któremu Starosta wystawienie paszportu poleci, 
zanotować własnoręcznie i pod osobistą odpo­
wiedzialnością na odnośnym ekshibicie.

Również przy wydawaniu a względnie 
przedłużaniu paszportów dla tutejszokrajowców 
którzy przeważnie stale za granicą przebywają, 
należy postępować z wszelką oględnością. — 
A mianowicie należy jedynie wtenczas brać 
podobne prośby pod rozw agę, jeżeli one wnie­
sione będą za pośrednictwem właściwej c. k. 
Władzy konzularnej lub też ta  władza je 
zaopiniuje.

Co do osób będących jeszcze w wieku o- 
bowiązkowym do służby wojskowej winien re­
ferent spraw wojskowych uwidocznić na poda-

Onależytem przypieczętowywaniu sznurka przy
nowych książeczkach paszportowych.

Przekonałem się, iż niektórzy Starostowie 
wydając paszporty na wprowadzonych rozpo 
rządzeniem Ministerstwa spraw wewnętrznych 
z 20. października 1878 r. 1. 14101 nowych 
blankietach, nie pizypieczętowują sznurka, któ 
rym te książeczki na wskroś są przeciągnięte. 
-  - Gdy w obec tego sznurek ten , który ma 
być jednym ze środków zapobieżenia malwer­
sacjom , nieodpowiada swemu celowi, przeto 
zwracając uwagę Starosty na tę niewłaściwość 
wzywam, aby starosta zechciał baczyć na to, 
by sznurki użytych na paszporty blankietów 
książeczkowych zawsze były przypieczętowane 
wyciśniętą w laku pieczęcią urzędową.

Okólnik c. k. Namiestnictwa z dnia l 8go 
września 1879 r. 1. 7849 pr.

Udzielanie paszppMów zagranicznych dla oby­
wateli austriackich.

Według rozporządzenia ministerjalnego zd. 
17. marca 1860 r. Nr. 74 Dz pr. p.. z dnia
11. sierpnia 1872 1. L2520 i z dnia 10. listo­
pada 1879 1. 5467, tudzież okólników Namiest­
nictwa z dnia 23. sierpnia 1872 1, 6112 pr. 
i 14. listopada lb79  1. 9238 pr. nie można 
czynić zawisłem wygotowania paszportów za­
granicznych dla austrjackich obywateli od na­
desłania przepisanej naleźytości stemplowej.

O zniesieniu paszportów do użytku w kraju

stanowi rozporządzenie c. k. Ministerstwa 
spraw wewnętrznych z dnia 25. listopada 1879 
1. 12276, obwieszczone okólnikiem c. k. Na­
miestnictwa z dnia 2. grudnia 1879 1. 9730 
pr. — C. k. Ministerstwo spraw wewnętrznych 
postanowiło na podstawie §. 1 . obwieszczenia 
ministerjalnego z dnia 10. maja 1867 Nr. 80 
Dz. u. p., że używanie paszportów w kraju 
zupełnie ma ustać i że w przyszłości paszpor­
ty  jedynie do podróży za granic^ wydawane 
będą.

Popisowym, urlopnikom i rezerwistom 
należy wydawać karty legitymacyjne względnie 
książki służbowe zaopatrzone klauzulą leg ity­
macji w §. 2 . powołanego obwieszczenia mini­
sterjalnego przepisaną.

Wyciąg z nowego regulaminu rumuńskiego 
z 26. lutego i 25. maja 1880 dotyczący kart 
pobytu, który został resuryptem c. k. Miui- 
sterstwa spraw wewnętrznych z 24. lipca 1880
1. 3189 i okólnikiem c. k. Namiestnictw? z 29 
lipca 1880 I. 7696 pr. wszystkim c. k. S ta­
rostwom dc wiadomości i odpowiedniego pou­
czania podróżujących przy wydawaniu paszpor­
tów do Rumunii udzielony.

ArtyKuł I. Każdy obcy podróżujący do 
Rumuuii albo tamże się zatrzymujący jest obo­
wiązany zaoparzyć się w kartę pobytu W y­
danie karty  pobytn następuje na podstawie 
paszportu podróżnego albo świadectwa wpisu 
wystawionego przez dotyczącącą Misję albo 
Konzułat.

A rtykuł II. Do wydawania kart pobytu 
są tylko powiatowe prefektury albo policyjne 
prefektury w Bukareszcie i w Jassach upra­
wnione. — Gd tego przepisu są gminy na brze­
gach Dunaju i na wybrzeżu Czarnego morza 
wyjęte, a mianowicie te , które nie są główne- 
mi miejscami powiatu. W tych gminach mogą 
być karty  pooytu przez podprefektów albo do­
tyczących administratorów wystawiane.

Artyknl III . Rażdy podróżny ma po przy­
byciu do Rumunii i wykazaniu się dokumentem 
podróżnym przed właściwą "Władzą reprezen­
tacyjną jawić się w 24 godzinach w najbliż­
szej prefekturze powiatowej w celu uzyskania 
wizy na paszporcie podróżnym i karty pobytn 
od rumuńskiej władzy. Od tego obowiązku są 
tylko tacy obcy uwolnieni których czas pobytu 
w kraju nie przekracza 30 dni.

To pozwolenie do pobytu na ograniczony 
przeciąg czasu będzie wiza zamieszczona na 
paszporcie podróżnym uwidaczniać.

Paszport podróżny zostanie w prefekturze 
' Zatrzymany.

Dalej są od tego obowiązku uwolnieni: 
Właściciele nieruchomych dóbr więjskich i 
miejskich i posiadacze znaczniejszych zakładów 
przemysłowych i handlowych jakoteż te osoby 
które trudnią się w Rumunii przemysłem naj­
mniej przez 5 lat przed ogłoszeniem tego 
regulaminu.

Wystawianie kart pobytu następuje bez 
pobierania taksy i bez pisemnego podania.

Artykuł IV. Po upływie 30tu dni będą 
obcy, którzy nie zaopatrzyli się w karty  po­
bytu jako osoby nie mające legitymacji uważane.

A rtykuł V. Podróżowanie po miasteczkach 
i wsiach bez karty  pobytu jest zakazanem.
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nin, że petent uczynił zadość obowiązkowi sta ­
wiennictwa do poboru; zaś co do osób w sto­
sunku wojskowym zostających n. p. rezerwi­
stów, landwerzystów i t. p., należy przy zała­
twianiu próśb o paszporta zachować ściśle is t­
niejące w tej mierze specjalne rozporządzenia.

W końcu zwracam uwagę Starosty na to, 
że książeczki i blankiety paszportowe należy 
trzymać pod ścisłem zamknięciem, wydawać je 
w miarę potrzeby i to tylko do natychmiasto­
wego użycia.

Wreszcie przypominam Staroście i to , że 
sznurek którym są spojone kartk i książeczki 
paszportowej, ma być zawsze przypieczętowany 
urzędową pieczęcią.

Osoby oprowadzające niedźwiedzie nfc mogą 
otrzymać paszportów z Bośnii i Hercogowiny 

do Austrji.

Reskrypt c k. Ministerstwa spraw we­
wnętrznych z dnia 4. listopada 1880 1. 18118 
obwieszczony okólnikiem Namiestnictwa z dnia
14. listopada 1880 1. 59031.

Ponieważ w państwie austrjackiem jest 
włóczenie się z niedźwiedziami wzbronionem, 
więc wskutea tutejszej interwencji u c. k. 
wspólnego Ministerstwa wydał Rząd krajowy 
w Serajewie 11. października 1880 1 23987 
polecenie do Władz obwodowych, aby zawiado­
miły o tym zakazie podwładne Władze powia­
towe i wezwały j e , by nie udzielały osobom 
oprowadzającym niedźwiedzie ani paszportów 
ani przepnstek do austrjackich państw.

0  przepustkach dla rossyjskich urzędników 
celnych, kolejowych i spedytorów.

Okólni! iem c. k. Namiestnictwa z 5. gru­
dnia 1880 1. 11982 pr. oznajmiono, że rosyj­
scy naczelnicy celni tylko w tych punktach 
granicznych, w których się znajduje stacja 
kolei żelaznej są upoważnieni do wydawania 
przepnstek i to tylko dla urzędników celnych
1 kolejowych tudzież dla spedytorów.

P raktyka administracyjna. 

Stosunki prawne urzędników

Urzędnikami urzędów podatkowych są li 
tylko poborcy, kontrolorzy, oficjali, adjunkci 
i asystenci. 

Praktykantów podatkowych nie można 
podejmować pod pojęcie „urzędników państwo­
wych stale ustanowionych.“ 

Z  tąd też oni przez objęcie posad prakty 
kantów nie nabywają prawa swojszczyzny 
w gminie swej siedziby urzędowej.

Ministerstwo spraw wewn. uznało 
Karola W. za przynależnego do gminy 
O , ponieważ dnia 9. września 1857 r. 
praktykantem podatkowym został zamiano­
wanym, jako taki zaprzysiężonym i w maju 
1859 r. do urzędu podatk. w O. przydzie­
lonym , i ponieważ objęciem tej posady 
urzędowej po myśli §. 42. ust. gminnej 
z 24. kwiet. 1859 (N. 58 dz. pr. p.) naoył 
p iaw a swojszczyzny i przynależności w gmi­
nie O.

Na rekurs gminy O. Trybunał admi- 
nistr. zniósł powyższe orzeczenie jako 
w ustawie nie uzasadnione, a tn z nastę­
pujących powodów;

Według §. 42. pow. ust. przez objęcie 
posady służbowej która mianowanego do 
stałego zamieszkania w gminie obowiązuje, 
li tylko „stale ustanowieni urzędnicy dwor­
scy i państwowi11 prawa przynależności 
w tej gminie naoywają. Do tych zaś nie 
można liczyć praktykantów podatkowych . 
według lzp, min. sk. z 26 pażdz. 1853 r. 
N. 225 dz. pr p.

Już z art. 2 . pow. rzp. wnosić można, 
że do urzędników podatkowych należą li 
tylko poborcy, kontrolorzy, oficjali i asy- 
stenc ; wszelką zaś możliwość uważania 
praktykantów podatkowych za urzędników 
podatkowych, a zatem za u r z ę d n i k ó w  
p a ń s t w o w y c h  s t a l e  u s t a n o w i o n y c h ,  
wyklucza brzmienie artykułu 10 pow. rzp.. 
gdy według nbgo ci przyjmowani być 
mają li tylko dla wykształcenia odpowie­
dniego zarodka urzędników podatkowych, 
i to w takiej tylko ilości, jaka odpowiada 
ustanowionemu stosunkowi do ilości „sy- 
s t e m i z o w a n y c h  r z e c z y w i s t y c h  u- 
r z ę d n i k ó w  p o d a t k o w y c h . "  Ten spo­
sób wyrażenia się ustawy, który różnicę 
między praktykantami urzędowymi a resztą  
systemizowanego personalu urzędów pudat- 
kowych pod względem przymiotu urzęd­
nika zachodzącą, z całą ścisłością ujawnia, 
widocznie nie dopuszcza podejmowania 
praklykautów podatkowych pod pojęcie 
„ u r z ę d n i k ó w  p a ń s t w o w y c h  s t a l e  
u s t a n o w i o n y c h  “ Z tem zgadza się 
też w zupełności ustęp 12 . dekretu nadw. 
z 3. czerwca 1835 r. ponownie ogłoszonego 
najw. postanowieniem z 22. sierpnia 1841 r. 
(Zb. u. poi. tom. 69 n. 110.).

Okoliczność, iż praktykantów podatko­
wych pod względem wykonywania ich 
powołania służbowego na równi się stawia 
z urzędnikami, tę tyko za sobą pociąga 
konsekwencję, że przepisy o urzędowej 
czynności urzędników decydujące, także do 
nich mają mieć zastosowanie, nie stawia 
ich jednak wcale na równi z urzędnikami 
we wszelkich innych publiczno-prawnych 
stosunkach.

Gdy zaś uznanie Karola W, przyna­
leżnym do O. li tylko na postanowieniu 
§. 42 pow. ust. się opiera, przeto musiano 
znieść takowe jako w ustawie nie uzasa­
dnione.

(Orzecz. Trybunału administr. z 8 . 
kwietnia 1886 r  1. 983.).

Zasady orzeczeń w ładz centralnych.

Orzecz. Trybunatu państwa.

107. [Do art XI I .  państw, ust. zas. 
z 21. grud. 1867 r. N. 142 dz. pr. p ]. — 
Zamierzone przez stowarzyszenie zastępywanie 
spraw gminnych wobec Rady gminnej i wobec 
przełożonych władz autonomicznych i rządowych 
nie zawiera samo przeż się nic ustawom prze­
ciwnego, gdy zastępywanie takie i tak li tylko 
drogą ustawami dopuszczalną może nastąpić, 
a nic w statucie na to nie wskaznje, że za­
mierza się inną także kroczyć drogą aniżeli 
tylko nstawową. Również nie jest samo przez 
się ustawom przeciwnem omawianie wszelkich

spraw obradom w Radzie gminnej podlegają­
cych i powzięcie o nich uchwal, ponieważ we­
dług art. X III. państw, ust. zas. z 21. grud. 
1867. r  N. 142 dz. pr. p. każdy ma prawo, 
słowem, pismem, drnkiem, lub obrazowem przed­
stawieniem zdanie swe swobodnie śród ram usta­
wowych wypowiedzenia. Zbytecznem jest także 
bliżej wykazywać, że zamierzone przez stowarz. 
ogłaszanie obrad i uchwał Rady gminnej, jak 
też czynny udział w sprawach wyborczych,
nie są same przez się ustawom przeciwne. —
Gdy tym sposobem zakaz zawiązania takiego 
stowarzyszenia nie da się usprawiedliwić 
przepisem §ą 6. ust. o stowarz., przeto zakaz 
taki był naruszeniem prawa politycznego, 
w art. X II. ust. zas. z 21. grud 1867 r.
N. 142. dz. pr. p. zagwarantowanego. —
(Orz. Tryb. pań z 26. lipca 1886 r 1. 100). —

108. [Drogi publiczne]. _  jakkolwiek 
dekretem z 1 1 . marca 1824 r. 1. 6875 na 
utworzenie drogi z St. do U. pod tym wa 
runkiem pozwolono, że droga ta w drodze 
dobrowolnej konkurencji będzie budowaną, przez 
gminę miasta H. prze/, przeciąg lat 50 utrzy- ^  
mywaną i dopiero po upływie tego czasu
w zarząd  ̂ erarjalny objętą, to jednak tem 
bynajmniej nie wypowiedziano obowiązku erar- | 
jum, oojęcia tej drogi po upływie la t 50., 
ni też że objęcie jej przez erarjum po tym 
czasie rzeczywiście nastąpi. Z tąd też i po­
danie treści tego dekretu w protoKole oddaw­
czym z r. 1828, jakkolwiek w kołach intereso­
wanych wzbudzić mogło oczekiwanie, iż erar­
jum po upływie owych lat rzeczywiście drogę 
obejmie, nie może wcale uzasadniać zobowią­
zania erarjum do jej objęcia, zwłaszcza że 
protokół taki jest li tylko protokołem ko 
misji, która sprawdziła nim należyte wykoń­
czenie drog* i ją  gminie oddału.. a zatem czyn­
ność ii tylko techniczną wykonać była powo­
łaną, jako taka zaś z przyjmowania imieniem 
erarjum jakich obowiązków wcale nie mogła 
być upoważnioną Z tego powodu roszczenie 
gminy do erarjum o obowiązkowe objęcie drogi, 
prawnego nie ma uzasadnienia. — (Orz. Tryb. 
pań. z 6. lipca 1886 1. 101).

109. [Do §§. 29 i 42. ust. o przywil. 
z 15. sierp 1852 r. N. 184. dz. pr. p j .  -  
Ministerstwo handlu w orzeczeniu swem wcale 
nie uznału się niekompetentnem do orzekania 
o żądaniu A  ; przeciwnie orzekło ono o niem 
merytorycznie i oddaliło żądanie dla braku wa­
runków z §. 29. ust. o przyw ., mianowicie 
z powodu, że min. handlu wedle §, 42. łącznie 
z §. 29 ust o przyw. w ogóle wtenczas ty l ­
ko orzekać może o identyczności lub nieiden- 
tyczności dwóch przywilejów, gdy posiadacz 
przywileju poprzód udzielonego domaga się od 
min. han. uznania nieważności przywileju pó­
źniej nadanego, nie zaś w wypadku przeciwnym.
A chociaż później sąd uznał swą niewłaściwość 
do orzekania o wspomnianem Żądaniu, to je 
dnak zachodzi tylko jednostronne uchylenie się 
sądów, uie zaś takie nchylenie się władz ad­
ministracyjnych od kompetencji. — (Orz. Tryb. 
pań. z 5. lipca 1886 r. 1. 98.).

Orzeczenia minister jedne.

110. [Do §. 40. ust. o swojszcz.] — 
Orzeczenie o kwestji przynależności wypowie­
dzieć musi przydzielenie domagającego się przy­
należności, do pewnej gminy. — (Orz. miu. 
spr. wewn. z 8. maja 1886 r. 1. 9157. —  
Z. f. y . n. 38 z r. 1886).
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111. [Koszta odstawienia umysłowo cho­
rych do gminy ich przynależności], — Do 
likwidowania kosztów odstawienia umysłowo 
chorych w zakładach krajowych pielęgnowanych 
do gminy do której są przynależnymi, władze 
polit. nie są właściwe i należy to do wydziału 
krajowego. — (Orz. min. spr. wewn. z 30. maja 
1886 r. 1. 5440. — Z. f'. V. n . 37. z r. 
1 886 ).

Orzecz. Trybunału administracyjnego.

112. [Do gal. ord. wyb. gm.] —  Jeżeli 
w ciągnienie do listy wyborców, względnie 
przyjęcie do pewnego ciała wyborczego od 
przynależności do odnośnej gminy zależy, 
wówczas przynależność tę w odpowiedni sposób 
wykazać należy przed władzami wyborczemi, 
które nie są powołane d„ rozstrzygania o uwe- 
stjach przynależności dotyczących. — Na pod 
otawie uiszczonego podatkn wpisano A. do 
drugiego ciała wyborczego gminy B , przeciw 
tej decyzji zaś A. wystąpił z zarzutem nie- 
prawności, ponieważ jako przynależny do gminy 
B. w moc swego charakteru oficerskiego do 
pierwszego ciała wyborczego należy. Oficerowie 
będący w stałym stanie spoczynku rzeczywiście 
według §. 1. ad. 2. lit. e i §. 14. gal. ord.
wyb. gm. do pierwszego ciała wyborczego 
przyjęci być w inni, jężeli są przynależnymi 
do odnośnej gminy. A. na poparcie swego 
twierdzenia iż jest przynależnym do gmiry B. 
przytacza, że urodzi! się w B ., że tamże 
zostawał do 14. roku swego życia przy swych 
rodzicach, którzy później do X. się przesiedlili, 
że w r. 1871 jako kapitan i oficer ewidencji 
obrony krajowej do B. został przeniesionym, 
żę, odtąd tamże be/ przerwy m ieszka, miano­
wicie od 1. stycznia 1884 r. jako oficer pen- 
sjonowany i że w B. realność posiada. Ok„ 
liczności te jednak ze względu na postanowie­
nia ustawy o swojszcz. z r. 1863 same przez 
się nie zdołają uzasadnić przynależności A. do 
gminy B. Również i dalszy ty tu ł urodzenia 
przynależność A nie w takiej mierze czyni 
niewątpliwą, by to do celów postępowania 
wyborczego wystarczało, ponieważ według usta­
wy o swojszcz. raczej przynależność jego ro ­
dziców do B. w czasie jego nrodzenia byłaby 
decydującą, tej zaś niczym nie wykazano. 
Władze wyborcze, które nie są powołane do 
orzekania o kwestjach przynależności, nie miały 
tedy w tym wypadku powodu do wciągnięcia 
A. do listy wyborczej jako do gminy przy­
należnego — (Orz. Tryb adm. z 4. marca 
1886 r. 1. 632. — Budw. 2949).

113 [Do §. 17. gal: ord. wyb. gm.] ■ 
Dzień ogłoszenia wyborów dokonać się mają 
cych należy wliczyć w termin ośmiodniowy 
ogłoszenia (§. 17. ord. wyb. gm. gal.); ponie­
waż ogłoszeniem tem nie jest, jak przy rek la­
macjach , ustanowionym termin do wniesienia 
środków prawnych lecz li tylko oznajmionym 
jest czas wyboru dokonać 3ię mającego.- (Orz. 
Tryb. adm. z 7. kwietnia 1886 r. *  1003. — 
Budw. 3001).

WIADOMOŚCI POTOCZNE.

Jubileusz dziennikarski. Zaszczytnie 
znany w świecie dziennikarskim i w całym 
kraju H e n r y k  R e w a k o w i c z .  redaktor 
„Kurjera Lwrowskiego“ obchodził dnia 21. b. m.

jubileusz swej 30 letniej gorliwej i rzetelnej 
pracy dzienikarskiej. Rewakowicz. całą duszą 
oddany idei demokratycznej i licznemu u nas 
stronnictwu ideę tę wyznającemu, przytem 
jeden z najzdolniejszych, a przedewszystkiem 
najuczciwszych publicystów, który zawsze 
niewzruszenie stał przy zasadach przez się 
wygłaszanych, położył dla kraju i narodowości 
naszej niepomierne zasługi. To też nie tylko 
stolica kraju lecz i najaalsze jego zakątki 
żywy wzięły udział w obchodzie tej uroczy­
stości, która nastrojem biorących w niej udział, 
poglądami w poszczegó.nych przemówieniach 
wyrażonymi, stała się w pełnem słowa znacze­
niu wypadkiem doniosłym, interesu pnblicznego 
żywo dotykającym. Łącząc się i z naszej
strony imieniem naszem i Czytelników naszych 
do życzeń Szanownemu Jubilatowi ze wszech 
stron składanych, wyrażamy przy tem pewnie 
powszechnie odczute, gorące życzenie: daj nam 
Boże wielu tak ich !

Tworzenie nowych hipotek. Wydział 
krajowy rozesłał tymi dniami okólnik do wszyst­
kich Rad powiatowych, tej tre śc i: iż gdy ck. 
Namiestnictwo i Wydział krajowy są powołane 
do interweniowania przy wnoszeniu podań
o utworzenie nowych wykazów hipotecznych 
dla części mających się wydzielić z ciał tabu­
larnych, albo dla gruntów, które z innej księgi 
hipotecznej do wykazu posiadłości tabularnej 
mają być przeniesione — przeto Wydział kra­
jowy zezwala na takie wydzielanie, p o d  w a­
r u n k i e m  jednak, jeżeli prestacje z tytułu 
prawa publicznego, ciążące na dotyczącym
obszarze dworskim, należycie zabezpieczone
zostały.

Podania o zezwolenie na wydzielenie winny 
być wnoszone do Wydziału krajowego na ręce 
Wydziału powiatowego, a opatrzone oświad­
czeniem, iż prestacje z tytułu prawa publicz­
nego (drugowe, szkolne, kościeine itp.). ciążące 
na obszarze dworskim, wskutek zajść mającej 
zmiany w obszarze ciała tabularnego nie będą 
w niczem uszczuplone, i w jaki sposób będą 
pokrywane.

Wydział powiatowy zbadawszy dokładnie 
sprawę zabezpieczenia powyższych prestacyj 
przedłoży podanie Wydziałowi krajowemu wraz 
z wnioskiem swoim do ostatecznego załatwienia.

Okólnik ten nosi datę 19 października 
1886 1. 62.948.

Sprawa o honorarjam autorskie.
Wydział IV. cywilny warszawskiego sądu okrę­
gowego sądził w tych dniach sprawę, wyto­
czoną przez Jana Aleksandra hr. Fredrę 
przeciwko Dyrekcji Teatrów Warszawskich 
o zapłatę 550 rubli za wystawienie dwóch ko- 
medyj, jednej ojca jego , 3-aktowej: Ożenić się 
nie mogę, 2giej jego w łasnej: Wielkie bractwo. 
Pierwsza z tych komedyj wystawiona była wT 
dniu 18. listopada 1881 roku, druga w dniu 
19. | aździernika r. b. Skarżący hr. Fredro za 
sztuki t e , pomimo zobowiązania się dyrekcji, 
honorarjum należnego nie otrzymał, pomimo iż 
posiada list b. prezesa dyrekcji, Muchanowa, 
z dnia 27. stycznia 1877 r., którym dyrekcja 
zobowiązała się za utwory Fredry ojca uiścić 
po 100 rubli za każdy akt ,  na drngi dzień 
po ich wystawieniu na scenie. Na skutek tego 
lis tu , sztuki te były dane do g ran ia , i powód 
hr Fredro żądał przysądzenia mu od dyrekcji 
Teatrów 300 rubli za komedję; Ożenić się nie 
mogę, stosownie do zobowiązania się pana 
Muchanowa do zapłaty po 100 rubli za akt. i 250 
rubli za swoją komedję Wielkie bractwo, licząc 
po 50 rubli za ak t, a to podług powszechnie!

przyjętej w teatrze normy zapłaty. Akcję hr. 
Fredry popierał przed sądem adwokat przy­
sięgły Tatarkiewicz . ze strony zaś dyrekcji 
stawał obrońca piokm atorji Turowicz. Ten 
ostatni wnosił o odualenie tej ak c ji, gdyż dy­
rekcja teatrów wychodząc z zasady, że utwory 
autorów dramatycznych stanowią własność pu­
bliczną, niejednokrotnie wystawiała utwory F r. 
Skarbka, Bogusławskiego i innych antorów, a 
pomimo tego nikt nie występował z pretensją
0 zapłatę. Sam list pana Muchanowa, zdaniem 
obrońcy prokuralmrji, nie stanowi żadnego zo­
bowiązania, nie odnosi się on bowiem do w y­
stawionych utworów; list pisany był w roku 
i8 7 7 , a sztuki wystawione zostały w r. 1881. 
Zresztą dyrekcja nie posiada żadnych fundu­
szów, z których mogłaby zapłacić pretensje hr. 
Fredry. — Obrońca powoda, adwokat przy­
sięgły Tatarkiewicz dowodził, iż dzieła anto­
rów stają się własnością publiczną dopiero po 
upływie czasu, określonego przez przepisy, 
pomieszczone w ustawie o cenzurze. Skarżący 
nie mogąc doczekać się zapłaty, wystąpił z akcją 
nie chcąc żeby się takowa przedawniła. Za- 
zuaczył wreszcie, że lis t p. Muchanowa obo 
wiąjpje dzisiejszą dyrekcję . zaś norma wyna­
grodzenia za własny ntwór Lr Fredry nie może 
podlegać krytyce, gdyż jest ona powszechnie 
uznaną. — ,Sąd wydał wyrok, skazujący dy­
rekcję teatrów na zapłacenie hr. Fredrze 550 
rubli z kosztami procesu. Hr. F re d ro , jak się 
dowiaduje Gaz. Warsz., przysądzoną sobie 
sumę przeznaczył na rzecz wygnańców z 
Prus.

Źródło króla Jana I'I. Czerniowiecka 
Gaz. Pol. donosi, że w tych dniach w miejsco­
wości Wołoce pod Czerniowcami odbyło się 
solenne poświęcenie źródła Sobieskiego, jako 
pomnika pamiątkowego, zbudowanego przez 
włościanina z Wołoki, Teodora Koczę, w lasach 
tamtejszych grecko orjentalnego funduszu re li­
gijnego. Źródło znajduje się w bardzo romar 
tycznej leśnej okolicy i jest z wielkim gustem 
na kształt rzymskich cystern z basenem z ka­
mienia zbudowane i wyplastrowane. Obok źró­
dła na podwyższeniu znajduje się pomnik So­
bieskiego, składający się z dużego obraza K os­
saka, ujętego w piękny i gruby pień dębowy, 
a przedstawiającego Sobieskiego pod Wiedniem. 
Po nad fem krzyż dębowy z cierniową koroną. 
Do pnia dębowego jest przymocowany staro­
żytny miecz, znaleziony w okolicach źródła, 
jako pamiątka obozu Sobieskiego, który według 
tradycji, w tych okolicach się znajdował. O 
pień dębowy opartą jest duża księga dębowa, 
na kształt tablic Mojżesza , a w niej umiesz­
czony następujący napis w języku polskim, 
ruskim i rumuńskim: „Z tego źródła pił wodę 
przesławny król polski i ruski Jan  III . So­
bieski, który w tych lasach w r  1675 z woj­
skiem swojem przeciw Turkom i Tatarom obo­
zował , który przy pomocy Bożej Turków
1 Tatarów gromił i biednych chrześcian od 
niewoli i zatraty tureckiej ratował, który do­
stojnym dziadom naszego Miłościwego Cesarza 
Franciszka Józefa I przeciw Tnrkoin pomagał 
i cały Wiedeń od strasznej niewoli tureckiej 
w roku 1683 oswobodził."

„Na chwałę Bożą i na wieczną pamiątkę, 
tego przesławnego króla polskiego i ruskiego, 
wybudował tę studnię Teodor K ocza, gospo­
darz z Wołoki “



WIADOMOŚCI URZĘDOWE.

\l iirzęd. „Gaz. Lw.“ po dzień 20. Listopada 1886 r.)

M ianow ania. Radcami sądu krajowego 
adjnnkt sekretarz rady wyższego sądu krajo 
wego we Lwowie, Karol Hanik dla Sambora ; 
sędzia powiatowy dr Tadeusz Krzywkowicz- 
Późniak dla Tarnopola.

D r. L e o n  G e l l e r
wydawca i redaktor czasopism a:„Oesterr. CentroIblait f u r  die  

ju ris tisch e  J*raxis“,
Adwokat nadw orny i sąd., 

utrzym uje swe bióro w W i e d n i u ,  

Śródmieście I . Renngasse 13 .

D Z I E Ł A
prof. Dra L e o n a r d a  P i ę t a k a :

•Prawo spadkowe rzymskie tom I. w cenie 5 złr. 
O Towarzystwach zarób, i gospodarczych, 2 zlr. 
O giełdzie i czynnościach giełdowych. 1 złr. 20 et.. 
O istotnycli znamionoch czynności kredytowych 

i ich nieważności według ustawy lipcowej 
z v. 1877, 80 ct. 

nabyć można u autora (Lwów, Pańska 16) 
z przesyłką franko , tudzież w księgami 
Seyfartha i Czajkowskiego we Lwowie 

i innych księgarniach krajowych

Sposob oznaczania naprzód stanu pow ietrza.
Uczynić to można jedynie  za pomocą 

M y g ro m  etc.il t. j. przez rośl inny zegar ku rrjz,-' 
poznaniu pogody, który już 24 godzili naprzód stan 
pogody dokładnie zapowiada. Zegary  t a l i e  bywają 
wprawdzie w wielu miejscach sporządzane, jednakże  
jedynie  prawdziwymi sąH y g ro m e try  rozselane przez  
Stowarz. eeimSilne ( Vereins-C tntrale) w Franen- 
•lorf, poczta Yilsliofcn w Bawarj i .  Maja one. formę 
kształtnego zegara ś(dennego i są zarazem ład n ą  
i zajmującą ozdobą pokojową, f e n a  je s t  bardzo 
m ierną,  mianowicie po 2 marki za sztukę, zaś w e le ­
ganckiej skrzym-e drewniano, o wierzchu szklan- 
nym 4 marki.

PIERWSZY GALICYJSKI

Z A K Ł A D  
uniform ówania pp. oficerów i urzędników

WK L W O W I E

rozpoczął sw e przedsięb iorstw o  w lokalnościach  
urządzonych ku tem u w  dom u

przy ulicy K o p e r n i k a  I. 9. we Lw ow ie
(m ieszczącym  b ió ra  ck. urzędu telegraficznego).

9 9

W Redakcji

URZĘDNIKA I PRAWNIKA
własne nakłady do nabycia:

a

r O ry g in a ln e

d o  s z y c i a

na spłatę ratami

G. Neidlinger
Lwów ul. Kopernika 1. 2.

Nakładem księgarni
J. A- Pelara (II. Czerny) w  Rzeszowie

wyszło dzieło  pod  ty tu łem  •

P O D R Ę C Z N I K  
Do Ustawy i Instrukcji Hipotecznej

ułożył

A l o j z y  N i e  m e t  z. 
Wydanie drugie znacznie powiększone.
Cena egzemplarza I z łr. 20  cent., 

z przesyłką poczt. I z łr. 3 0  cent.
Do nabycia we wszystkich księgarniach.

D r. J ó z e f  B.  O c z a p o w s k i :  Opodatko­
wanie cudzoziemców w dopełnieniu i rozwinięciu 
§. 266 II. tomu Umiejętności skarbowej Ranla. 
1871 —  cena 25 ct.

T e n ż e :  Zakres i osnowa prawa poli­
tycznego czyli państwowego 1873 — cena 10 ct.

J ó z e f  L o u i s  W a w e l :  Dawne prawo 
wekslowe polskie. 1872 — cena 25 ct.

T e n ż e :  O prawnem znaczeniu podpisów 
na wekslu. 1874 — cena 25 ct

T e n ż e :  O prawie rybołostwa w Galicji 
1879 — cena 25 ct.

D r .  J . K 1 e c z y ń s k i : Okoliczności
obciążające i łagodzące w obec sądów przy­
sięgłych (Objaśnienie §. 322 postępowania kar­
nego). 1874 — cena 25 ct.

D r . E, f l e b e n .  O postępowaniu dowo- 
dowem w postępowaniu w sprawach drobiazgo­
wych. 1873 —  cena 25 ct.

D r .  I g n a c y  C z e m e r y ń s k i :  Referat
0 Towarzystwach kredytowych przedstawiony 
„Wiecowi miejskiemu11 we Lwowie d. 15 i 16. 
sierpnia 1874 r. — cena 20 c.

W ł a d y s ł a w  H e r o l d :  Wpływ art. 14.
15. 16. ustawy zasadniczej państwa z dnia 21, 
grudnia 1867 r. Nr. 142. tudzież ustępu II.
1 VII. ustawy wyznaniowej z dnia 25 maja 
1868 r. Nr. 49. Dz. u. p. na prawo publiczne, 
a względnie ustawę karną, tudzież na prawo 
prywatne, a w szczególności na ustawę mał­
żeńską. 1875 — cena 25 ct.

D r. W i t o l d  Z a ł ę s k i :  O filozofji k ry ­
tycznej Kanta w zastosowaniu do nauki piawa 
1875 — cena 25 ct.

D r. A n t o n i  J .  D z i ę d z i e l e w i c z :  
Ustawa z dnia 8. marca 1876 r. 1. 2. dz. ust. 
państw, o należytościach stemplowych i bezpo­
średnich. tudzież Rozporządzenie minist. skarbu 
z d. 31. marca 1875 i 1 54 dooyczące wy­
konania tćj ustawy. 1876 — cena 25 ct.

T e n ż e :  Uszkodzenia osób na aust>-y- 
j&ckieh kolejach żelaznych. 1882 r. — cena 
50 ct.

D r. I h e r i n g a :  W alka o prawo ; prze­
łożył ś p A. M a t a k i e w i c z .  1875 — 
cena 35 ct

T e g o ż :  Znaczenie prawa rzymskiego 
dla świata nowożytnego; przełożył D r. R. 
F r i e d .  1877 —  cena 20 ct

T e g o ż :  O tryngielcie; przełożył Dr. 
W i n c e n t y  T a r ł o w s k i .  1883 — cena 30 ct.

D r . S t a n i s ł a w  M a d e j s k i ;  O zubo­
żeniu włościań w Galicji (De lege ferenda) 
1877 — cena 25 ct.

D r . J ó z e f  R o s e n b l a t t :  Kara uwię­
zienia i zakłady karne (wykład habilitacyjny). 
1877 —  cena 25 ct.

D r . G u s t a w  R o s z k o w s k i :  O zna­
czeniu encyklopedji i metodologii nauk prawnych. 
1881 — cena 25 cc.

D r . J u l i a n  M o r e l o w s k i ;  Austrjackie 
prawo wojskowe 1885 r. — cena 50 c t .

D r .  W ł o d z i m ,  D e m e t r y k i e w i c z :  
Opieka prawna w Anstrji dla zabytków sztuki 
i pomników historycznych. Ze szczegóinem 
uwzględnieniem stosunków galicyjskich 1885 r .— 
cena 25 ct.

W łaśc ic ie l ,  wydawca i odpowiedzialny redaktor: Dr.  Ignacy  C zemeryński Z  d rukarn i  “Gazety Narodowej11 nl. K opern ika  L ó.


